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Kołobrzeg — zdobyty
Zdobycie Kołobrzegu stanowi bezsprze­

cznie jedno z najpiękniejszych kart w e- 
popei Napisanej krwią żołnierza polskiego 
w czasie minionej wojny.

Aby w pełni oceni* wysiłek i bohater­
stwo zdobywców tego miasta — portu, na­
lepy uprzednio uświadomi* sobie, że Koło­
brzeg stanowił integralny cz<$ć potężnego 
systemu fortyfikacji, . występującego pod 
nazwa „Wału Pomorskiego“, który Niemcy 
uwalali za zaporę nie do przebycia.

Na ten rozbudov any na kilkadziesiąt 
kilometrów w głąb system bunkrów, po­
siadających =ciany betonowe półmetrowej 
grubość, i ogromna ilo»* »rodków ognio­
wych rozpoczęły w początkach marca ub. 
r. natarcie oddziały Wojska Polskiego pod 
dowództwem płk. Szejpaka.

Jako pierwsza wchodź, do akcji arty­
leria. Jej potężny ogie* druzgoce umocnie­
nia niemieckie. Komfortowe bunkry sy­
pią się w gruzy. Przychodzi czas na pie­
chotę i czołgi, które te* z kolei ruszają do 
natarcia. O rozbite gniazda oporu nleprzy 
jaciela wywiązują się gwałtowne bezpar­
donowe walki. Niemcy bronią się zaciekle, 
lecz to nie powstrzymuje upartego marszu 
oddziałów polskich, które po kilkunastu 
dniach ciężkich zmagań przebijają się pizez 
umocnienia i w połowie marca wychodzą 
na przedpola Kołobrzegu.

.„Jednostki płk. SzejDaka — czytamy w 
Jednym z opisów tych Walk — rwa za ucie 
kającymi Niemęami na Kołobrzeg, wyko­
rzystując ivszelkie możliwe środki lokomo­
cji. Piechota wali furmankami, w ei zchem. 
towerami, byle prędzej. Po zaciętej walce 
na samym przedpolu miasta Polacy wdzie 
raja sie do Kołobrzegu z zachodu i połud­
nia, bloku i odcinaj garnizon nierme 
dci. Niemcy bionią się Jcfc tylko we wscho 
dniej części miasta i w porcie. Opór ich 
podtrzymywany jest prze - czołgi, okręty 
wojenne, aziała, samoloty artylerię prze 
ciwiotnicz?, czołgi wkopane w ziemie, do­
my zamienione w twierdzę, oddziały SS i 
Volkssturmu, do którego zmobilizowani zo­
stali wszyscy mieszkańcy miasta. Wszyst­
ko to nie pomaga. Połowa miasta jest w 
rękach polskich a rozpaczliwy opór nie­
miecki kruszony jest metodycznie. Najcię4 
sza artyleria polska strzela ogniem bezpu- 
»redn’m w umocnione domy, w port i usi­
łujące interweniować okręty wojenne“.

Świadek tych walk, pułkownik Armii 
Czerwonej, Solitan, stwierdził, że był pod 
Lenino i widział jak bohafersko walczyła 
tam P erwsza Dywizja Polska, lecz tak 
brawurowego szturmu, jaki Polacy prze­
prowadzili w Kołobrzegu dawno nie oglą­
dał. I

Oficerowie poświęceniem i osobistym 
męstwem porwali żołnierzy za sobą.

Oto kilka przykładów:
Dowódcę batalionu kpt. Olechnowicza 

rannego w głowę odesłano do batalionu 
sanitarnego. Dzielny oficer uciekł stamtąd 
i wrócił do swego batalionu na pierwszą 
linie.

Piechota nasza szła naprzód i w pew­
nym momencie dostała się pod silny ogień 
nieprzyjacielski. Wówczas kpr. Tomaszew­
ski podciągnął swe działo na otwartą po­
zycję i celni m ogniem zniszczył niemiecki 
punki oporu. Pod osłoną działa nasza pie­
chota ruszyła do ataku.

Kpy. Edward Wójcik podczas natarcia 
wyrwał się naprzód i wękoczył do jakie­
go* domu. Sześciu znajdujących sie tam 
Niemców uciekło na cTrugie piętro, broniąc 
do niego dostępu granatami.. W*jcik odpo­
wiedział ognifem z karab nu, w końcu rzu­
cił dwa granaty, zabijając wszystkich 
Niemców.

SŁ sierż. Baranowski utrzymywał pod­
czas najbardziej zaciętych walk łąezność 
bttalionu z kompaniami. Gdy brakło ludzi, 
sam przenosił amunicję, pełniąc swe obo­
wiązki pod huraganowym obstrzałem nie­
przyjaciela.

Saper Orbach wysłany został wraz 
sierżantem Siemako na zwiad z zadaniem
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WARSZAWA (PAP). — O godzinie 14 
dnia 15 bm. w sali Pompejańskiej Belwe­
deru zebrali się członkowie Prezydium 
Krajowej Rady Narodowej' ob. ob.: Grab­
ski, Barcikowsiri Zamorowski, członkowie 
Rządu Jedności Narodowej z wicepremie­
rami Mikołajczykiem i Gomułka na czele, 
generalicja oraz korpus dyplomatyczr z 
dziekanem ambasady ZSRR, Lebiediewem.

O godz. 14.15 na dziedziniec pałacu bel 
wederskiego, udekorowanego Sztandarami 
Polski i Jugosławii, zajechało auto wiozące 
marsz. Tito, ambasadora Jugosławii, Ju- 
mowica i ambasadora R. P. w Belgradzie.

Kompania honorowa sprezentowała 
broń. Marsz. Tito przy dźwiękach hymnu, 
narodowego wszedł nm stopnie Belwederu, 
gdzie powita! go szef protokółu dypl. A. 
Gubrynowicz. W pierwszej sali recepcyj­
nej witali marsz. Tito Prezydent K. R. N 
ob. Bierut, Premier Rządu Jedności Naro­
dowej Osóbka - Morawski oraz marsz. 
Żymierski.

AKT DEKORACJI
Po przejściu do sali PomDejańskiej Pre­

zydent KRN ob. Bierut udekorował marsz. 
Tito najwyższym polskim odznaczeniem 
wojskowym, orderem Virtuti Militari I kia 
sy, przy czym wygłosił następujące prze­
mówienie:

PRZEMÓWIENIE 
PREZYDENTA BIERUTA 

„Dostojny P. Marszałku — przyjazd Pa­
na na ziemie polskie daje nam okazje, aby 
przemyśle* te wielkie i historyczne chwile.

w których toczyła się walka narodów de­
mokratycznych z najazdem germańskim. 
W te historyczne dni imić Pana, Panie 
Marszałku, jako imię jednego z bohaterów 
tej walki znane byio w całej Polsce, tak 
samb, jak znane było w Jugosławii, jak 
znane było w całej demokratycznej Eu­
ropie. W imieniu narodu polskiego w uzna 
niu wielkich zasług Pana, Panic Marszał­
ku dla wszystkich narodów zjednoczonych, 
dla wszystkich narodów demokratycznych, 
w uznaniu tego wielkiego bohaterstwa, itó 
rego przykładem byl Pan w latach Histo­
rycznej walki — wręczam Panu. w myśl 
decyzji naszej K. R. N. najwy «ze odzna­
czenie wojskowe polskie, order Virtuti Mi­
litari I klasy“.

Następnie przemówił marsz. Tito;
ODPOWIEDŹ MARSZAŁKA TITO 

„Panie Prezydencie — nie mogę bez 
wzruszenia wyrazi* słowami tych wszyst­
kich ucz u* które nasze narody ożywiają. 
Pan Prezydent podkreślił walkę narodów 
Jugosłowiańskich, a ja chce podkreśli* cler 
pienia 1 walkę narodu polskiego, bo one 
na zawsze złączyły nasze bratnie narody 
słowiańskie, aby w przyszłości wspólnie 
trzyma* swój los w swych rekach.

Wysokie odznaczenie, które dziś otrzy­
małem uważam jako uznanie bohaterskiego 
narodu polskiego dla narodów Jugosławii, 
uważam to jako uznanie dla naszej armii 
jugosłowiańskiej, naszych partyzantów, 
łych bojowników, którzy złożyli swe życie 
dla lepszej i szczęśliwszej przyszłości na

Problem armii Andersa
zbliża się ku rozwiązaniu

LONDYN (Obst. wł.) Podcza; spotkania 
w czwartek w nrhisterstwie spuaw zagra­
nicznych z gen. Andersem ,i innymi do­
wódcami polskimi we Włoszech, Niem­
czech i na Bliskim Wschodzie, premie- At­
tlee 1 minister Bevin wyjaśnili decyzje, po­
wzięte dla zdemobilizowani woj~k pol­
skich. które służyły pod dowództwem bry­
tyjskim podczas wojny i prosili o, współ­
prace w wykonaniu tego zamierzenia. V/ 
środę wszystkie oddziały polskie otrzyma­
ją dwa dokumenty, jeden z zapewnienia­
mi, jakie rz«d Polski got*w jest da* każde­
mu żołnierzowi, pragnącemu powr°ci*, dru 
gi jesf to nota Bevina, nalegał ą ca na sta­
ranne przemyślenie'of er ty rz idu i wyraża­
jąca nadz.e.ię, że większo4* ja przyjmie. 
Toczące się z Warszawa rozmowy w spra­
wie sposobu repatriacji Polaków znacznie 
przyczyniły sie do poprawy nastroju.

LONDYN (Obsl. wo) Brytyjski minister 
spraw zagranicznych Bevin oznaim. w 
przyszłym lygodhlu przez rad'o 200 000 
zołnierzy polskich, 4e oddziały ich zostaną 
rozwiązane. Po rozmowach z premierem 
Attlee i ministrem ßevinem, gen. Anders 
oświadczył, że zostały zakończone przygo­
towania do pozwolemä żołnierzom na wy­
bór, czy pragną powróci* do dotli .______

GENERAŁ ANDERS 
PRZECIWKO REPATRIACJI 

LONDYN (PAP). — Ag. Reutera dono­
si, iż zdaniem polskich k*ł wojskowych w 
Rzymie, gen Anders podkreślił w rozmo­
wie z brytyjskim min. spraw zagrań. Be- 
vinem, że repatriacja zołi. erzy polskich 
podważa dyscyplin* 2 korpusu i utrudnia 
utrzymanie w ryzach niespokojnych ele­
mentów.

Demonstracia przeciwko Churchillowi w New Yorku
NOWY JORK (PAP). — Ame-yKańskie 

związki zawodowe, zizeszone w CJO ogło­
siły protest przecityko temu, że miasto 
Npwy Jork gości w swych murach Chur­
chilla, apostoła nowej zamieszki wojen­
nej. Na Broadway rozlepiano afisze prze­
ciwko Churchillowi. Przed gmachem za­
rządu miasta, w którym Churchill miał

DELEGACJA RADZIECKA NA SESJĘ 
RADY BEZPIECZEŃSTWA

LONDYN (PAP). — Ag. Rputcrą dono­
sisz Waszyngtonu, iż ambasada radziecka 
pe dała do wiadomości, 4e delegacja radzie­
cka przybędzie do Nowi go Jorku przed 
25 marca, aby wzia* udział w sesji Rady 
Bezpieczeństwa.

Przemawia* zebrało się kilka tysi*cy de­
monstrantów. Nosili oni transparenty z na 
Disami: „Żaden Amerykanin nie będzie
umierał dla Churchilla“.

szych nar od» w. Chciałbym podkreśli* jesz­
cze. że jeste^mj dumni z wkładu, który 
złożyły nasze narody dla zwycięstwa po­
stępu, dia zwycięstwa ludzkości nad śred­
niowieczna ciemnotą, nad największym 
wrogiem kultury i ludzkości, nad niemiec­
kim najeźdźcą. Niechaj będzie ta dekora­
cja, którą uwazam jako uznanie dla naro­
dów Jugosławii więzią, która jeszcze moc­
niej złączy nasze narody słowiańskie. Naj­
mocniej dziękuje Panu, Panie Prezydencie 
w imieniu narodów Jugosławii i jugosło­
wiańskiej armii".

Po części oficjalnej ob Prezydent za­
prosił gości na lampkę wina.

O godz. 15.30 marsz. Tito opuścił palac( 
belwederski, żegnany dźwięk»nii hymnu 
jugosłowiańskiego.

MARSZAŁEK ZWIEDZA WARSZAWĘ
W godzinach przedpołudniowych dnia 

15 marca br. mars^. J*zef Broz Tito w to­
warzystwie ambasadora R. P. w Jugosła­
wii Jana Karola Wende, prezydenta m. 
Warszawy Stanisława Tołwińskiego oraz 
grupy gości jugosłowiańskich zwiedzi! sto­
licę Polski.

Po wizycie w Miejskiej Radzie Narodo­
wej m. śt. Warszawy, gdzie prez. Tołwiń­
ski wręczył marsz. Tito pamiątkowy al­
bum z fotografiami zniszczonej Warszawy, 
goście jugosłowiańscy udali się samocho­
dami na tereny odbudowy mostu, gdzie 
informował marsz. Tito o obecnych stanach 
prac i planach na przyszło4* inż. Hempel.

Nasripn e marsz. Tito zwiedzi! pi. Zam­
kowy i ruiny Starego Miasta. W gmachu 
Wydziału Urbanistyki BOS-u w parku 
Ujazdowskim polscy architekci pracujący 
przy budowie planu odbudovJy Warszawy 
zapoznali' marsz. Tito z obecnym stanem 
prac. Mo-sz. Tilo z \ ellum zaintgresowa 
niem oglądał szczegółowo plany wyrażając 
uznanie dla dokonanych prac. Następnie 
marsz. Tito wraz z towarzyszącymi osoba­
mi udał sie do Prezydium Rady Ministrów

PRZYJĘCIE W PREZYDIUM 
RADY MINISTRÓW 

W godzinach wieczornych Premier Ra v 
du Jedności Narodowej ob. Edward Osób­
ka - Morawski wydał bankiet na Cześ* 
marsz. J'zefa Broz Tito, w gmachu Pre­
zydium Rady Ministrów w Warszawie. W 
sali balowej zebrali sie członkowie Pre­
zydium KRN, Rzndu Jedności Narodowej, 
przedstawiciele W P. z marsz. Żymierskim 
na czele, korpus dypi. akredytowany w 
Warszawie oraz przedstawiciele pärtyj po­
litycznych.

O godzinie 18.30 przybył na salę marsz. 
Tito,' wraz z towarzyszącymi mu ministra­
mi i przedstaw'cielami ermii jugosłowiań- 
kiej, nieco późnej przybył Prezydent K. 

R. N. ob Bolesław Bierut. W serdecznej 
atmosferze jaka panowała podczas przy­
jęcia. goście jugosłowiańscy mieli mo4!»54 
wymiary myśli z czołowymi przedstawi­
cielami polskiego świata politycznego i woj 
skowego.

Attlee „oczyścił atmosferę“ w Indiach
NEW DELHI. (Obsl. wt.) — Szef Par­

tii Konoresu, Sßtyanrian Sinha, oświadczył, 
że „Attlee * oczyścił atmosferę. Utorował 
drogę dla powodzenia misji brytyjskiej".

Wiadomości z Bombaju, gdzie w ciągu 
ostatnich 4 dni odbyła się sesia komitetu 
Partii Kongresu, donoszą o wzrastającym 
przekonaniu, że tym razem W. Brytanio 
„myśli poważnie”.

Przywoacy Partii Kongresu i muzułma-

posuwaniu się naszych czołgów. W dro­
dze sierż. Siemako został ranny, ale Or­
bach pod obstrzałem nieprzyjacielskich ka 
rabinów maszynowych dotarł do barykady, 
stwierdził, że Niemcy ją opuścili i wrócił 
z raportem ao dowódcy. Kompania ruszyła 
naprzód 1 rozebrała barykadę.

Felczer Szatkowsld nieustannie przecho 
dzil od oddziału do oddziału i opatrywał 
rannych żołnierzy polskich i czerwonoarmi 
•stów.

ku wojska polsko-radzieckie opanowały 
port i miasto.

Na cześć tego zwycięstwa oddano w 
Moskwie 12 salw ze 124 dział, zaś Mar­
szałek Stalin w specjalnym izkazie wyra 
ził podziękowanie wojskom I-go Frontu 
Białoruskiego i I-ej Armii Polskiej za boha 
terstwo, wykazane w tych walkach.

Jutro Kołobrzeg będzie obchodził pierw, 
szą rocznicę swego wyzwolenia. Niichaj 
więc to przypomnienie stanie się jedną z

Tak Polacy walczyli o Kołobrzeg. Ja-j licznych cegiełek do naszego pomnika 
sne więc, że przy taiciej temperaturze na-! wdzięczności dla tych, którzy w walce o 
tarcia, rozpaczliwy opói nieprzyjaciela za-1 polski brzeg Bałtyku oddali krew swą i ży- 

zbadania barykady, która przeszkadzała włamał się szybko i dnia 18 marca 194o ro- cie. W

nów zachowali jak ’ dotąd milczenie. Ghan- 
di oświadczył jednakże w czwartek, że 
gdyby gabinet dał fałszywe przyrzeczenia, 
objaśni naród, jak należy przedsięwziąć 
następny krok.

LONDYN. (Obsl. wł.) — „Daily Express" 
donosi z New Delhi, że Partia Kongresu 
postanowiła w trakcie dyskusji z misją bry 
tyjską zażądać niezwłoczne: całkowitej nie 
podległości. Misja hinduska me zgodzi się 
na -tatut dominu, lecz może zaakceptować 
traktat, pozostav ,ający je w łonie? Brytyj­
skiej Wspólnoty Narodów. Wielu brytyj­
skich funkcjonariuszów zostałoby zawez­
wanych do pozostania. Wszystkie poranne 
dzienniki wyrażają nadzieję, że misja bry 
lyjska osiągnie powodzenie. .News Chrc 
nicie” ma nadzieję, że Indie pozostaną w 
Brytyjskiej Wspólnocie Narocow i pisze 
„Gdy Indie będą miały swój los we wła 
snych rękach, staną przed ogromnym pro 
blemem swojej przyszłości ekonomicznej, 
problemem silnie zaakcentowanym prze; 
szynki wzrost ludności. Aby ten problem 
rozwiązać, .ndia 'będą szukały współpracy 
z zachodem. Ale decyzja musi należeć do 
samych Indii. Był to historyczny moment 
w parlamencie, kiedy wszystkie parfie przy 

te zasad?
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„Stoimy w obliczu historii
Rocznica oswobodzenia Lęborka — Łebna

•II

Przez Wybrzeże idzie fala świąt i ob- żywego, oraz środków do życia. t
. . . ... - _____■ J««it niAiirnrlvai rnlril linlPfTchodów. Ludność miast i wsi czc l doro 

bek pracy na obszarach nadmorskich, po­
łożonych z lewej i prawej strony ujścia 
Wisły' Elbląg, Sztum, Kw.idzyn, Koście­
rzyna, Tczew, Kartuzy, Lębork, obchodzą 
rocznice swego wyzwolenia.

Przed rokiem na terenach tych pękły o- 
kowy jarzma niemieckiego. Stało się to 
dzięki bohaterstwu sprzymierzonego z Ar­
mią Czerwoną Wojska Polskiego. Szeregi 
pokoleń toczyły na ziemiach tych ciężką 
walkę z niemczyzną. Dziś umocnione ele­
mentem napływowym z centrum kraju sta 
ją do pracy nad odbudową: osadza się,
gruntuje i krzepnie plemię polskie w 
swych naturalnych geograficznych grani- 
cach.

Spośród miast, które w dniu 10-go mar­
ca obchodziły pierwszą rocznicę swego o- 
swobodzenia ambitny powiat Lębork-Łeb- 
no najenergiczniej -zakrzątnął się około u- 
roczystości.

Przyjeżdżamy do Lęborka 9-go marca
0 godz. 18-ej. W zapadającym zmroku 
miasto wita nas odświętnym nastrojem. 
Wąską uliczką wychodzimy na rynek mia 
sta. I oto ogarnia, nas nastrój dziwnego mi 
sterium. Na płaszczyźnie placu, ujętego z 
czterech stron fantastycznymi kształtami po 
czerniałych ruin, ustawiły się szeregi: woj 
sko, młodzież, organizacje. W blasku po­
chodni połyskuje broń, pociemniałe barwią 
się sztandary. Pochód rusza na groby bo­
haterów polskich i radzieckich, aby ziożyc 
wieńce. Na placu przed kościołem z czer­
wonej cegły grób żołnierza polskiego: Jan 
Keller — • lat 33.

Rok temu, kiedy w mieście było Widno 
od płomieni, huk armat oddalał się na za­
chód, a dymy bitewne opadały, znaleziono 
Jana i rozpoznano po żołnierskim znaku 
Matka jego żyje i mieszka w Lęborku. Sło­
wa „Roty" i kwiaty padają dziś na skro 
mny kamienny nagrobek.

Uwieńczono także mogiły żołnierzy ra 
dzieckich. Nad grobami rodaków przedsta 
wiciel Armii Czerwonej mówi o znaczeniu 
przyjaźni radziecko - polskiej. Przyjaźń o- 
bydwu narodów zapewni tym ziemiom wie 
czysty pokój. Przedstawiciel miasta mówi 
„Na grobv tych młodych synów Związku 
Radzieckiego nie przyjdą ich matki, żony
1 siostry, które oddalone o setki i tysiące 
kilometrów nie wiedz., może, gdzie' padł 
ich bliski. W nasze dni uroczyste my przy­
chodzić będziemy nad mogiły żołnierzy 
radzieckich, aby czcić bohaterstwo, -usłu­
gi i ofiarę". W tych prostych słowach Lę­
bork złożył cześc krwi bratniej, która za­
barwiła naszą ziemię w walkach z germań­
skim najeźdźcą. Hymn polski i radziecki 
kończą uroczystość.

LĘBORK — łEBNO 
w dniu 10 marca 1946 roku

Domy udekorowane, wystawy sklepów 
ozdobione, jezdnie oczyszczone ze śniegu. 
W pełnym świetle dnia oglądamy Lębork. 
Działania wojenne zniszczyły jedną trzecią 
miasta. Otp Dom Kultury, mieszczący Mu­
zeum powiatowe, które posiada cenne wy­
kopaliska i zabytki kultury słowiańskiej 
tych ziem. Oglądamy Sąd Grodzki, miesz­
czący się w dawnych murach zamku krzy- 

ickiego (13&3), kościół katolicki pod we­
zwaniem św. Jakuba z pierwszej połowy 
\1V wieku.

Zmierzamy na Plac Wolności, gdzie 
zwarte szeregi delegacji powiatu i miesz­
kańców miasta oczekują na rozpoczęcie u- 
roczystości. Punktualnie o 9-tej przybywa 
Wojewoda inż. Zrałek, którego na granicy 
powiatu powitał starosta Piotrowski, w 
chwilę po tym przybywają przedstawicie 
le A*mii Czerwonej, gen. Krapotin i gen. 
Hajfugin

Rozpoczyna się msza połowa. Po mszy 
św. Wojewoda, jako przedstawiciel Rządu, 
przyjmuje raporty społeczeństwa o lyyni- 
katu rocznej pracy.

Wójt gminy Nowa Wieś mówi w imie­
niu osadników: „Gdy przybyliśmy na te 
ziemie pierwszym naszym zadaniem było 
usunąć i pogrzebać trupy ludzi i zwierząt 
oraz usuwać z drogi zwały szkieletów 
sprzętu wojennego. Następnie przj tąpiu- 
śmy do wykonania prac wiosennych na 
roli. Zbiory jesienne jako tez i zuior kar­
tofli zostały dokonane, dzięki napływowi 
repatriantów zza Buga, którzy sprowadzi­
li poważną ilość koni, oraz dzięki pomo- 
-y Powiatowego Biura Rolnego. Mając naj 
większe trudności poza sobą, oelm w>a- 
ry i dobrej woli Wypełnienia wszystkich 
obowiązków, jesteśmy przygotowani do 
lozpoczęcia prac wiosenhych w roku bie­
żącym.

Wójt gminy Cewice, ob. Trzebiatowski 
melduje o dobrej organizacji swej wsi, 
dzięki której gmina zdała świadczenia rze­
czowe w 96 proc., obsiała oziminę na 708 
hektarach. ,

Tomala Józef, repatriant zza Buga, przed 
stawia potrzeby wsi lęborskiej. Kiedy \ 
lipcu ub. roku większa część z nas przyje­
chała nie zrażaliśmy się wcale złym sta­
nem gospodarczym, brakiem inwentarza

v j _ i . ■
Ogólny nieurodzaj roku ubiegłego dai 

się bardzo we znaki w zbiorach zbóż. Z 
każdego ziarna zasianego, zebrano tylko- 
drugie ziarno, lecz nie zrażaliśmy się tym. 
Mając na uwadze, że obowiązkiem naszym 
jest przyjść z pomocą wielkiej rzeszy, za­
mieszkującej w miastach, z wielką ińten- 
sywnością zabraliśmy się do oddawania 
świadczeń rzeczowych. Położenie mate­
rialne nasze było ciężkie. W chwili obec­
nej zwracamy się do czynników rządzących 
o pośpieszne przyjście nam z pomocą 
przez przyznanie zboża siewnego, nawo­
zów sztucznych i artykułów pierwszej po­
trzeby”.

Następne raporty składają: Zarząd
Miasta Lęborka, Powiatowe Biuro Rolne, 
Zakłady Przemysłowe, powiatowe rzemio­
sło, spółdzielnie: „Społem1 i „Rolniczo-

Handlowa", Referat Świadczeń Rzeczo­
wych, PUR, szkolnictwo Powiatowa Ra­
da Związków Zawodowych, Zw. Samopo­
mocy Chłopskiej, partie, związki mło­
dzieżowe. ,

Na podstawie złożonych raportów da­
je się odtworzyć stan powiatu.

Do dnia 1 marca br. osiedleńców: w po­
wiecie było 15.428. Z tego 5 786 w mia­
stach, 9 642 na wsiach. Polacy pracują na 
3 026 gospodarstwach rolnych poniżej 100 
ha. W przemyśle- zatrudnionych jest 1 500 
osób, a gdyby zostały uruchomione przy­
gotowane do produkcji zakłady przemysło­
we V liczbie 29-ciu, pracę otrzymałoby 
10 000 ludzi. Przemysł reprezentują: 2 fa­
bryki maszyn rolniczych, elektrownia, 14 
tartaków, 5 cegielni, 2 kaftarnie, fabryka 
papy, 3 betoniarnie, suszarnia lnu, droi zo 
wnia w Wielkim Masowie, Państwowa Fa­
bryka Beczek, 16 mleczarń, serowiąrme ltp.

Na 130 placówek handlowych (80 proc. 
branży spożywczej) istnieje 9* isP°łcjzlc;1'\1' 
Rzemiosło pracuje na 180 warsztatach. Od­
czuwa się brak maszyn, narzędzi, surow-

Bmb fteczek «fo sof etil« ryb
Szczeg°lnie poszu-

ców i rynków zbytu. Szkolnictwo powiatu 
uznane zostało przez Kuratorium Okręgu 
Gdańskiego za wzorowe pod względem po­
ziomu nauczania. Reai.zacja powszechnego 
nauczania napotyka na trudności. Brak bu­
dynków szkolnych, 15 budynków wymaga 
natychmiastowego remontu. Brak pomocy 
naukowych, brak pddręczników Stan zdro­
wotny młodzieży przedstawia się zastrasza 
jąco. Istnieje konieczność^natychmiastowe- 
go dożywiania młodzież^ 1 164 dzieci w 
powiecie czeka na otwarcie przedszkoli

Wojewoda inż. Zrałek w imieniu Rzą­
du Jedności Narodowej dziękuje ludności 
powiatu za ofiarną pracę dla dobra Rzeczy 
pospolitej.

Przedstawiciel Armii Czerwonej, gene­
rał Krapotin, W mocnych słowach mówi
0 przyjaźni polsko - radzieckiej i o sen­
sie politycznym przyjaźni narodów słowiań 
skich. Na zakończenie wznosi okrzyk na 
cześć Wojska i Narodu Polskiego.

Starosta lęborski, ob. Piotrowski, jako 
gospodarz powiatu, dziękuje społeczeńst­
wu za karność, współpracę i zrozumienie
1 zdchęca do dalszych wysiłków „Stano­
wiska i poglądf mogą nas różnić, łączy 
nas natomiast praca, którą tu przyszliśmy 
wykonać. Stojąc w obliczu historii, pamę- 
tajmy, że po nas przyjdą nasze dzieci i 
wnuki, aby ocenić nasze życie, nasze czy­
ny, i osiągnięcia". Słowa starosty wywołu­
ją entuzjazm wśród zebranych. Po odczyta 
mu nazwisk „bywateli, przedstawionych do 
odznaczeń państwowych, odbyła się defila­
da i odsłonięcie pamiątkowej tablicy na 
prastarym ratuszu, oraz inauguracyjne po­
siedzenie Rady Narodowej, z zaprzysięże­
niem nowych członków.

W godzinach popołudniowych odbyło 
się w Wielkim Masowie uroczyste uru­
chomienie fabryki drożdży, której kwar­
talna produkcja może pokryć roczne zapo­
trzebowanie przedwojennej Polski

, D. Sawarzkiewicz

Przemysł rybny w Gdyn odczuwa do­
tkliwy brak beczek, których jest du®e za­
potrzebowanie w związku z rozpoczęciem 
masowego przygotowaną solonych dorszy.

Przetwórczy .przemysł rył ;ny w Gdyni 
zamawia beczki w wytwórniach w glßbi 
kraju, ale wytwornie te nie są w stanie 
przygotować i nadsyłać na czas potrzebne 
ilości beczek. Na 20.000 beczek zamówio­
nych przez „Zjednoczenie“ me dostarczo­
no nawet połowy.

Gdyby nie pomoc UNRRA, kt«ra do­
starczyła w międzyczasie 6000 beczek, prze 
mysł rybny znalazłby sio w trudnej sytu-

ku, jak i uszkodzone, 
kiwane sa Hedzicwki.

Wznowienie linii regularnej
Gdynia - Antwerpia

Przed kilku dniami po raz pierwszy po 
wojnie powrócił do Gdyni polski statek 
„Hel" przywożąc z Anglii pasażerów i ła­
dunek UNRRA. Po rozładowana się i za­
braniu bunkru w dniu 17 bm. „Hel” wyru­
sza do Antwerpii, zapoczątkowując stałe 
rejsy między portami polskimi a belgijskimi. 
Statek odchodzić będzie z Gdyni co dwa 
tygodnie. Przywozić będzie z Belgii głównie 
tuwary UNRRA, a poza tym każdym kur­
sem mo?e zabrać kilkunastu pasażerów. 
Statek „Hel" o poj. 1066 ton został zbudo. 
wany w 1935 roku.

Jest to już druga regularna linia żeglu­
gowa wznowiona po wojnie' i obsługiwana 
polskimi statkami. Pierwszą jest linia Gdy­
nia — Hull, obsługiwana przez statek 
„Śląsk". Na linii ąntwerpijskiej kursowały 
przed wojną statki: „Śląsk” i „Cieszyn".

POŁOWY RYB W JEZIORACH 
NADMORSKICH

Na Pomorzu znajduje sie wiele zalew°w 
i jezior położonych w pobliżu morza. Z ule­
wy te i jeziora obfitują w ryby słodko­
wodne Poza płocią, okoniem, leszczem i 
szczupakiem znajdują sit tam i cenniejsze 
gatunki, jak sandacze i węgorze.

Rybołówstwo na tych jeziorach nie by­
ło dotychczas należycie aongaoizówane. Po 
ławiano ryby bez •-adnego planu, sposobt... 
raczej rabunkowym, co w konsekwencji 
niszczyło ryibostan. Połowami zaimowaiy 
sie prząróżne powołane i niepowołane in­
stytucje i osoby. Niszczono ryby przy po­
mocy «rodk'-w wyhuchowych.

Obecnie rybołówstwo' na tych wodach 
przyjmuje zorganizowany charakter. Zajął 
sie'tym Łank Chałupnik''w z Krakowa. Za 
kłada on sic swoich placówek, kfre ta­
borem własnym, względnie w porozumie­
niu z rybakami, będą kierowały połowami 
i zbytem ryby. Bank rozpoczął jni" potowy 
na jeziorze łebskim. Czę** połowów roz­
prowadzana jest na rynek kc nsuri cyjny 
w stanie świeżym, czę*4 idzie do fabryk 
przetw rczych na konserwy .

Jeanym z poważniejszy ch odbiorców 
połowów ryb isłodKOWodnych, podobnie 
zresztn jak morskich, bądzie Pa".,two we 
Zjednoczenie Przemysłu Konserwowegc.

Otwarcie placówki E. Wedel na Wybrzeżu
w «_1: J___ n Jwi C.trtmn i 1_

Znana w Polsce firms* E. Wedel, istnie 
jąca od 1851 r., a znajdująca sie obecnie 
pod zarządem państwowym, potrrfiU w; cią 
gu rocznej pracy zorganizować placowi? 
we wszystkich większych miastach kraję 
Fabryka E. Wedla w Warszawie zatrudnia 
obecnie ponad 70C pracown;k«>w. Główną, 
cenna cech; firn*' poza pierwszorzędna 
jakością produkowanych wyrobów była i 
jest wielka troska o pracowników.

Dnia 16 bm. została otwarta' pierwszamysi rynny ziiaiciz/iu.y d«; w u.uuj.l^.1 aj ^ unia jlu um. ------ ~ .. -—
acii nie maiac gdzie składa-' solonej ryby. placówka handlowa firmy E. Wedel na Wy lt.j-1, me niajov. & r___. , ,__ini,„T7nv. w Grivni nrzv ul.

W zwkjzku z braikiem beczek, przy 
„Zjednoczeniu Przemysłu Rybnego“ w Gdy 
ri uruchomiono warsztaty naprawy be­
czek, Zjednoczenie zakupuje wszelkiego ro

brze?u, klep fabryczny, w Gdyni przy ul. 
Świętojańskiej 44.

Poświęcenia całkowicie odnowionego 
lokalu dokona! ks. dziekan Miszewski. Po 
za tvm w skromnej uroczystości otwarcia

. - . . . i ‘ T-U«- __dzaju beczki, w stanie zdatnym do u*yt- Wzięli udział: dyr. Izby Przem.-Hanoi.

mgr KawrzysKi dyr adm. Stoczni Pol­
skich dr Akowicz, radca Urzędu Wojew°dz 
kiego mgr Rada iewska, nacz. Wydz. Apro­
wizacji i Handlu Zarządu Miejskiego m. 
Gdyni oto. Sądecki.

Finne reprezentowała inspektor skle­
pów E. Wedla — ob. Irena W<tolawäka o- 
raz kierowniczka nowootwartego sklepu 
ob. Eugenia Kornecka.

Ob. Wecławska złożyła w imieniu fir­
my na intencje pomyślnego rozwoju pla­
cówki 3.000 zł z pro^bn o przekazanie tej 
sumy na rzecz funduszu akcji dożywiania 
dzieci.

W pełni uznania dla tego pięknegu czy - 
nu obywatelskiego, yczymy nowej placów­
ce powodzenia w pracy. (w)

Prace B.O.P. w porcie gdyńskim
Roboty morskie Biura Odbudowy Por­

tów w Gdyni prowadzone są jednocześnie 
w kilku basenach. W basenie Południo­
wym (Rybackim) trwają prace przy odbu­
dowie poważnie uszkodzonych nabrzeży: 
Rybnego, Helskiego i Reperacyjnego.

W basenie Węglowym przy nabrzeżu 
Szwedzkim prowadzi się naprawę ram od­
bojowych- , .

Przy wjezdzie północnym ukończono po 
glębianie avantportu do głębokości 9 m, 
a ieraz przeprowadza się oczyszczanie wej 
ścia do basenu min. Kwiatkowskiego.

Systematycznie prowadzone prace .pod­
wodne oczyszczania basenów, vyiccnywa- 
ne przy pomocy nurków, przesunęły się 
od basenu Południowego, popr/ez basen 
Węglowy i I wewnętrzny do II wewnętrz­
nego im. mm. Kwiatkowskiego, gdzie po­
czynając od nabrzeża Stanów Z edii .c/o- 
nych nurkowie badają uszkodzenia pod- 
wodne nabrzeży i stan dna basenu, ozna­
czając miejsce, gdzie leżą wraki, usuwane 
następnie przez Stocznie Gdyńskie.

Prace inżynieryjno - budowlane prowa­
dzone na terenie portu gdyńskiego pizez 
różne firmy z ramienia BOP odbywają się 
jednocześnie przy 6 nabrzeżach. Są to roz­
biórki spalonych, czy zburzonych magazy­
nów nie nadających się do odbudowy jak 
n. p. ukończona już lozbiórka magazynu 
nr 1 przy nabrzeżu Polskim lub na ukoń­
czeniu magazynu Fettera.

Z budynków nadających się do odbudo 
wy, ukończono remont magazynów: tran­
zytowego, „Warta* przy nabrzeżu ^ Francu­
skim oraz Dworca Morskiego z wieżyczką 
obserwacyjną o drewnianej konstrukcji dla 
KapitanałU Portu, zanim nie zostanie wybu 
dowany w miejsce zniszczonego, specjal­

ny budynek Kapitanatu Portu. . Remont mechanizmów konstrukcji dzwi
y . , i gow i instalacji elektrycznej jest na u-.on-

Przy nabrzeżu Stanów Ł lednoczony c2eniu w (jźwioach nr 50 i 65 na nab. Ho 
min Kwiatkowskiego mcouCfO- , __ - i,.w basenie min. Kwiatkowskiego ukorczb 

no już remont magazynu n. 5 i 6, a w to- 
Lu są prace przy magazynie nr 8.
* Przy nabrzeżu Angielskim w basenie o 

łudniowym przebudowuje się fabry ę lo­
du tak, że mniej więcej w połowie kwiet­
nia będzie już oddana do- użytku.

Przy nabrzeżu Indyjskim pro ,adzi -ię 
remont (części) łuszczarni tyzu i magazy­
nu. W końcu kwietnia będzie ukończony

Roboty mechaniczne przy -emuno lub 
demontażu zniszczonyd dźwigów prowa­
dzone są przez BOP, a wykonywane przez 
szereg firm, głównie przez Stocznię Gdyń­
ską, odbywają się przy 7 nabrzeżach. De­
montuje się i tnie dźwig nr 3 (wywr. tka 
waqonowa) przy *iabrzezu Szwedzk.m. W 
połowie lutego rozpoczęto cięcu- dźwigów 
przy nabrzeżu Rotterdąmskim.

lejiderskim. W" dalszym ciągu konynuowa- 
ne są prace remontowe dźwigów nar ncb. 
Polskim. Na ukończeniu jest wykonywany 
przez stocznie remont kadłuba, burtochro- 
nów, pokładów i rurociągów dźwigu pływa 
jącego nr 81. Przy nab. Czechosłowackim 
odbywa się zakładanie kabiny na dźwig.

BOP powierza na .ogól wykonanie po­
szczególnych prac remontowych firmom 
drogą przetargu, niektóre jednak, ja„ np. 
rozbiórkę c.ukropoil,u nr 1 i 3 przy nab. 
Polskim, remont „Polskarob przy nab. 
Szwedzkim, prace terenowe jak porządko­
wań"1 dróg dojazdowych, wymiany pokła­
dów na przejeździe, wykonywa w sw ńm 
zakresie zatrudniając około 500 robot­
ników.

• «

Dalsze remonty statków na Stoczni Gdyńskiej
Podobnie jak. i w poprzecJrtich miesią­

cach również w lutym Zjednoczone Stocz­
nie Pól ;kie zajęte były remontem zagra­
nicznych statków morskich. Między inny­
mi przeprowadzana była naprawa na ame- 
rvk iskich parowcach ,r.ob< r1 Ławry', 

larołd Pratt“ i „Eleasar Łom“, dalej na 
lg par. „Fort Albany“, wreszcie na duń­

skim „Fuglen“, szwedzkim „Pnlourkelh“ i 
polskim „Kraków“.

Ponadto przeprowadzono drobne napra­
wy na statku pasażerskim „Raigne“, zaję­
tym transportem repatriantów z Anglii, 
Belgii i Holancui do Polski. Ostatnie trzy

statki remontowane były na Stoczni Gdyu- 
skiej.

Coraz częstsze powierzanie stoczniom 
polskim remontu staltców zagranicznych 
■świadczy o sumiennym wykonywaniu p?- 
wierzonycl prac i zaufaniu jakie stocznie 
tc maja w zagranicznych sferach armator­
skich. Dodać należy, że prawie wszyscy ka- 
pitanaVvie, względnie starsi mechanicy stat 
kf\ wydają- zarządom po: Ł.zeg°l 13 ch sto­
czni listy rekomendacyjne podziękowania 
za terminowe i s umienne wył onanie ro­
bót.
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— Zakład mechanicznej obróbki drzewa
(Sopot SU’ina 659), bodący pod z^rzfdem 
Wojew. Zjedn Przem. Drzewn. zniszczony 
w 80 proc przez dzi"'ama wojenne po grun 
t m remoncie, dzięki usilnej i v yl o- 
nc pracy kierów nici _i i pracow i] ow z 
ini. Stoii" kim na cł“1" został przygotowa 
ny do produkcji.

Oh "n.e na zlecenie miejscowego prze- 
rybnego wykonuje mieieern’e do 

20.999 ■ tbik krzyisek do pckowania wo­
dzonych ryb. Zbtjfljlie 'rrzyne e odb a 
się systemem chałupniczym, co umo'liv ” 
zarobkowanie ubogiej ludności osiedlieóczej.

Repertuar' Lin
GDYNIA

„WARSZAWA" — ..Znaihor”
„WOLNOŚĆ" — Muzyka i Miłość.
„FALA ' — U kres‘1 drogi.

CHYLONIA
PROMIEŃ" — Czekał na mnie.

GDANSK
„ŚWIATOWID" — .Płomień nie zgasł" I 

„Na Strały trwaleq pokiu".
SOPOT

„BAŁTYK" — Manewry miłosne". Nodpr. 
. 9 sesja KRN

„POLONIA" — Surz/dlaty dorożkarz. NflJpr. 
Kongres Związków Zawodowych w Polsce.

OLIWA
„POLONIA" — Chłopiec z naszego miasta.

WEJHEROWO 
„ŚWIT” — Strachv.

PUCK
„MEWA" — Szalony letnik.

LĘBORK
LĘBORK

„FK ' Pojedvnci
TCZEW

„WISŁA" — lat Sie ćmicie.
SŁUPSK

. POLONIA” — Lenin w październiku.

Zakład jest wyposażony w wsze’kiego 
typu maszyny do mechan cz-iei obr"bk 
drewna, z których korzystaj" także inne 
zakłady o urządzeniach niekompletnych.

W rozleglej hali maszyn wre praca od 
świtu do zmroku. Oprócz pił tarczowych 
strugarek i obrabiarc t zakład pos ada nai 
no worze niejsze marsyny większego typu 
jak maszyna do k' nwanla (capowaniai 
majaca zastosowanie piz" wyrwie sjaęarr 
i zaf. fr ark i łańcuszkowa 1,0 °łwor°w 
podłużnych przy łączeniach dachowych 
mostów’ ch i budowie baraków.

Uruchomienie n.nszyr y taśmowej d- 
nrzyc'nan'a i obróbki kloców z < . l i­
ków, un' '.złt żni r r’ad cd orary tartaków 
i uczyni go lamowystarczałnym. Obern e 
trwaj’1 przygotowania do rozszerzenia bal’ 
maczyn o 120 m2 w zwiazkij z pro cktowa- 
nym zwiększ snism i nastawieniem pro 
dukcji zakładu dla potrzeb przemysłu bu­
dowlanego. (m)

— Stolarnia mechaniczna we Wrzesz 
czu. Traugutta 20, pod kit -owmctwem w y- 
b'tneeo fs rhowca i dzi łnega organ:,7atnya 
ob. Wendorffa jest jedvn m’ z zakładów 
przodu;ncych pod względem urządzeń a i 
racjonalnej organizacji pracy.

Jeszcze w kwietniu ub. roku zt.klad ten 
przedstawi0! ruino. Maszyny rętjfły wraże­
nie nioużYtków nirw°"tvch -mc losu. 
jak wykorzystanie na złom. Nie znie chęco- 
n tym 1 'deklem. b. W ndrrfr_ ne’m "J-j 
nału i energii w przeciągu sześcih tygodni 
zorganizował ncz1 :rri:e p’scu, remou'; 
zabudowań i maszyn. 1. czerwca ub. roku 
zakład zostat uruchomiony jako jedno z 
o:e“WFzvch nrzeds'"pV)iorstw i urzad 'OW 
wzorom ;o, N:e czekano na ururhonren 
in Dnei elektrov ni. Każdego dnia było 

Odmontowano silmk snabnowv z
hctorHajIH znajduj«cei s o ns p aru, k 'rv 
zac 'oil rhwilewo e'cirtr^czov 7-grały pi­
ły i sezowe i ruszyły obrabiarki.

Uzi-, gdy zakład korzv-ta jut z energu 
elektrycznej wzroslv i stale w ■- >sta a z°- 
m°wienia W związku z 1vm Drży tnrńono

H ry ■u sffilaT’fjl j *\v:I —

cy. Ukończenie prac nastąpi na wiosnę 
Produkcja zakladuw nastawiona jest na 
-.tolarszczyznę meblowo - budowlana dla 
potrzeb portów, Akademii Lekarskiej, ban 
z°.v i inn. Liczba zatrudnionych dzb 30 
nracowmków zwiększy - o znaczni“ w 
’< i'izku z nadchodzącą m ezonem budow- 
'anym. (m)

— Przyjęcie u Wojewody Gdańskiego.
Wciewo-da GdaPski zawiadamia, że bed7:e 
przyjmował pet ntow i in eresrnl '.v raz 
-y tygodniu, t. j w c z w art? o godz. ll-cj

południe w Sali Ogólnej Urzędu Woje- 
ynd-'kicgo.

Przedstawiciele wlaoh i urzedaw p i 
"--ani f" codzienn:r w nni L 

3, ü1 - przybyć e na 24 godziny przed­
tem w sekreta r ucie.

— Nowa sp01 izielniu vvy dawni cza. W 
dnu 16 bm. w lokalu Oddzi-f’u Papierni­
czego „SpoVm“ odbvlo feit zebranie brR - 
n.acyjne ni we.i "n’gd-iclni wdawn; cze 
kt.ó . w nieda’ k.e.i p --rszlc ci obejmie 
;wojn dziahfmóci i woiewodztwa: pamor- 
kic, mazu»-=k;e, gda"-kie i K a chinin o-po- 

moi ’ :e. Czlonk-mi nowej spółdzielni bę­
dą osoby prai—le (inslvtu°'; naukowo 
spółdzielnie k gai Ale. Zwi'zek g^iiczy- 
c.iij’stwa Po’fkicm, Towarzystwo Przyjaź­
ni PoLkn - SzwedzkitS oraz o oby fizycz­
ne, 1-. re z tytułu sw?°o w. tale ..lajub 
■ awodu mögt przyn-c-’'’ roö‘d lelni korzy- 
ci, .lek literaci, naukowcy, dz ennikarze

Cr’em sm'ddyelni je"t prowadzeń i ak­
cji wyo wn-czcj a w szczególności wyda­
wanie 1 ’ •’ k pi “Ti tre- i Zivi -ne’ 
7. ;yc on Wybrzć a i tłumaczeń z jeżyków 
obcych.

Na zebrań u, któremu przewodniczył oh 
M g-3-' k:cro-.vr;k Od'-'z’s’u PkniernicceJCO 
,Społem“ odczy ino 1 skorygowano sin­
ful spółdzielni, no czym przyst,- liono do 
weboru rady nadzorczej W fklad -adv 
wes-zli; prof. B°m (Tow. Przą 'a'ni Połrlio- 
Szwedzkiei). dr Bab k, mg" Krrtowrz 
Ij7ba Pr^emys wo - JT°ndlowa), ob. Stę­
pień (ZNP), mgr PmiDisz. ob. Soi®-ki 
(ZNP), insp Woronowicz (ZNP), mgr Se- 
rem°k, dr Fafi»ski. Jako zacteDC°w wy­

brano: dyr. Szprpglewska (ZNP), Wiceprez. 
Korowicza i ob. Jakubczaka.

Nowa spółdzielnia wydawnicza posta­
wiła Bobie wysok:e cele. Przy boku innych 
instytucji wydawniczych pr°:nic Wplynri* 
na zaspokojenie głodu ksin ki. (0

— Akademia Kultury Fizycznej we 
Wrzeszczu. Dzik w Teatrze Miejskim we 
Wrz , czu, przy ul. Gr .aid-’ ei 16, od-
bed ’ ...» „Ak d"miB Kultury Fizycznej“
oopczo-a z ! cyl mmi, muzą-ka i kpie- 
wcm. A.-.adrmie orini^uie M.t K 
'ę: WF ‘ PW w Gdfi*sku poi-:czeniu z 
Wi działem Kultur» i Sztuki.

DRZWI..
OKNA,

MEBLE
LRZAD/FNIA 

BIUROWE I SKLEPOWE
ora 7.

OBRÓBKĘ. DREWNA
— oOo—

ROBOTY V YKONUJĄ M: »NICZ-
NE STOLARSKIE ZAKŁADY 1 TAR­
TAKI N Y TERENIE KWÓDZt,
TL A GDA>--'gKIEGO, Z V.ł AS MYCH 
I POWIERZONYCH MATERIAŁÓW

ZAMÓWIENIA PRZYJMUJE WOJE­
WÓDZKIE ZJEDNOCZFN'E PRZEMY­
SŁU DRZEWNEGO, CDAsSK-OŁIWA 

UL. GRUNWALDZKA 49£

Dyrekcja
4ć8R-k

r ANSTWOWA CENTRALA HANDLOWA
CENTRALA w WARSZAWIE -HOTEL BRISTOL

Oddziały: Warszawa, Gdańsk (Eopot). Szoze- 
rin, izr?. Po ■ 'au. Łódź Wro-
cł,-<\ , Katowice Kraków. Kielce, 
1 iibl in.

Agentury w miastach powiatowych.
Dostarcza Cukier sól drożdże — maka-

kupCOm T'on soki — vaina — cukkwlt*
marrnelndv -— pierniki — ocet l in­
ne artvl iikv <■ ' oż\ wc,;e.
I\Ło{ęriaItP w'HSkieuriiäae * ' “’ 
Żelazn'- — przedmioty gospodar­
stwa donjoweg'o Zaoaiki i inlie 
artykuły pr^etnvslow e.

towary z remanentów7 r>or,iemiec‘- 
kich z pie"»v ;zeństwem d’a kupców 
na Ziemiach Odzyskanych.

konsumv, zrzeszenia i stołówki pra­
cownicze.

S P R Z E D AJE 

Z AO PATRUJE

SUCHARD
RHPHHnaiWIRsP«
HURTOWY SKŁAD

fi TEL. Z14-39
poleca

Czekolady — Kakao — Cukry 
oraz budynie, o^eiki, proszki 
do pieczenia, d o I e wk I 
do wodęk f ł. p.

♦
4
▼
4
4
4
4
4
4
4
A

Dnia 17.18.20.21. i 22. 3. 46 r. o godz. 18-iej 
w sali FILHARMONII BAŁTYCKIEJ przy ul. Chopina 16 

w SOPOCIE
odbędzie się przedstawienie

„NIEPOLITYCZNEJ 
SZOPKI POLITYCZNEJ"

t

teksty: St. Fleszarowej 
kukiełki: W. Zawadzkiego 

R. Sudziłowskiej

Dla członków Spół. Wydawn ■ CZYTELNIK« 50 procent miłki

Przedsprzedaż bilelów przy kasie od godziny l7-tej *

Hurtownia Chemiczna 29
Uznana prrez Centr. Handl. Przem. Chemlczneęo

Inr. W. WIGURA BUDKOWSKA 
poleca wszelkie artwkuły chemiczne 

między innymi 
PROSZKI Oft PRANIA 

'MY A
S w i >- n F

PASTY DO ZĘBÓW 
kremy
P <1 DRY

PASTY DO FUTOW
barw n■k i
CHLORFK

Gdynia, Morska Nr 17. Telefon 21207

^4♦♦♦♦♦♦»*<»♦♦#♦♦♦♦♦♦<

BALTICA
bałtycką agencja morska 

SrAłka z ooranlczoną odpowiedz.

poszukuie :
współpracowników, fachow­
ców z dziedziny maklersko- 
żeglugowej, clerków

2 ---------------- ;----------------------------------- ♦
I Biuro Portpwe, Gdynia, Nabrzeże ♦
♦ Francuskie, dom Warty. 4♦ ♦

PRZEDSTAWICIELSTWO
komis, konsygnację towarów przyjmę 
Posiadam obszerny lokal hand’owv 
(sklep) najruchliw .zej, najpiękniej­
szej części Poznania — Placu Wolno, 
ci. Gwarancja nieruchomości. Ofer­
ty „PAR" — Poznań Ratajczaka 7 
pod „90”.

4593-ł;:

smoti Kimwtlw siniDwiJ

I,
rSft'f' 7w. 7awodoweoo

I

Tra nsportowców RP 
[3 DANSK-WRZESZCZ 

Al. Grunwaldzka Nr 25. Tel. 41-174
Zawiadamia, że egzaminy dla 
słuch" zy torsu lV-go odbędą 
sie dnia 23 i 24 marca 1946 r. 
Przyjmuje się już zapisy na 
kurs następny, który rozpocz­
nie się dnia 26 marca 1946 r. 
Jazcu- szkolne odbywać się bę­
dą dniem i nor- w kolumnach 
1 pcjed,óizo na samochodach 
i motocyklach 1 szkolnych.

Opłata za kurs teore­
tyczny 6 tygodniowy 

wynosi zł 1.500.—
Oplata za 10 jazd szkolnym zł. 500 —

jS4c

F-ma JItai' ui l
dawniej Wilno, WcLŁewlcza 22 ^

! PRACOWNIA KAPELUSZY DAMSKICH ^ 

Sopc* PI. Wolności 3
(przy ll-glm tunelu)

4503 ®

WYK WALIFIKO W ANĄ 
sekreta rkę-stenograf istkę 

f po wari vem i referenejami 
zatrudni 

Zarząd Palarni Kawy 
Wrzeszcz, Grunwaldzka 219
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Ruch statków za ub. 2 doby
W Gdyni na wejściu:

iow. „Jukan” po bunkier 
norw. „Vim” po węgiel 
fiń. „Najaden” po węgiel 
iow. „Jenisej” po węgiel
amer. ..Collis Huttinson” z towarami UNÜ»
azw. „Gunborg Segrell ' z rudą
■zyr. „Suomen Neito” po węgiel
fiń. „Hectos ’ po węgiel
■zw. „Knut” po węgiel
*ng. „Fort S. Paul * z samochodami
szw. „Nord” po węgiel
■zw. „Knut” po węgiel
iow. „Kola” po bunkier
fiń. „Satakunta” po węgiel
szw. „Aspo” z rudą
poi. „Śląsk* z drobnicą ,

W Gdyni na wyjścia:
izw. „Viking” z węglem 
ang. „Samarina” pusty 
ang. „Watson Ferris” próżny 
szw. „Ribersborg” z węglem 
fiń. f,Nanne Skou’* z węglem 
fi$. „Asturias” z żelazem 
amer. „Natan Clifford” pusty 
szw. „Vagus" z węglem 
szw. „Baltika” z węglem 
fiń. „Salle” z węglem 

POSTOJE STATKÓW W GDYNI:
Nabrzeże Szwedzkie:

duń. „Sandyland” czeka «a wyjście 
norw. „Vim” ląduje węgiel 
szw. „Gunborg Segrell” wyład. rudę 
szw. „Suomen Neito” czeka na ładunek 
poi. „Hel” na wyjściu 
szw. „Nord” czeka na ładunek 
szw. „Knut” czeka na ładunek 
szw. „Aspo” wyład. rudę 

Nabrzeże Duńskie:
ang „Eldrige” ładuje węgiel 

' Ań. „Najaden” ładuje węgiel 
Nabrzeże Holenderskie:

fiń. „Hectos” czeka na ładunek 
Nabrzeże Polskie:

amer. „Collis Huttinson” wyład. towary 
szw. „Iwan” wyład. drobnicę 
amer. „Collis Hutinson” wyład. towary 
sow. „Jenisej” na postoju 
poi. „Śląsk” wyład. drobnicę 

Nabrzeże Indyjskie:
dup. „Pallas” czeka na ładunek 
sow. „Jukan” czeka na wyjście 
ang. „Fort S. Paul” wyład. samochody 
fiń. „Satakunta” czeka na ładunek 

Nabrzeże Francuskie:
sow. „Kola” czeka na wyjście 

W Gdańsku na wejścia:
duń. „Scandia” po węgiel 
duń. „Bez** pó węgiel 
duń. „Jelwa Lau” po węgiel 
duń. „Wm. Th. Maling" po węgiel 
szw. „Tom” po węgiel 
fiń. .Castor” po węgiel

szw. „Ars” po węgiel 
szw. „Bertil” po węgiel 
duń. „Norma Lau” po węgiel 
szw. „Nisse" po węgiel 
szw. „Konsul Bratt” po węgiel

W Gdańsku na wyjściu:
szw. „Falkvik” z węglem 
sow. „Jenisej” pusty 
szw. „Lali” z węglem 
suw. „Kura” • węgle u 
duń. „Markfe” z węglem 
duń. „Marianne” z węglem 
duń. „Bez” z węglem 
szw. ,,Polaris” z węglem 

POSTOJE STATKÓW W GDAŃSKU:
Basen Górniczy: \

fiń. Norma” na wyjściu 
szw. „Kjell * na wyjściu 
szw. „Iftgaro” na wyjściu # 
duń. „Scandia” ładuje węgiel 
duń. „Jelwa Lau** ładuje węgiel 
duń. „Wm. Th. Mailing” czeka ną lad 
szw. „Tom” ładuje węgiel 
szw. „Sweden” ładuje węgiel 
f ń. „Castor” ładuje węgiel 
szw. „Ars” czeka na t aminek ^

„Bertill” czeka na ładunek
____ „Norma Lau” czeka na łaiunek
szw. „Nisse” czeka na ładunek 
szw. „Konsul Bratt” czeka na ładunek 

Strefa Wolnocłowa:
amer. „Claris W. Peal” wyład. drobnicę

szw.
duń.

Program Rozgłośni Gdańskiej
NA NIEDZIELĘ DNIA 17 -go MARCA BR. 

na fali 1339 m.
6.57 — 9.00 Transmisja z Warszawy. 9.00 — 9.03 

Program na dzisiaj. 9.03 — 9.05 Komunikaty i ogło­
szenia. 9.05 — 11 00 Transmisja z Warszawy. 11.00— 
11.57 Przerwa. 11.57 — 14.00 Transmisja z Warszawy.
14.00 — 14.10 „Skrzynka rolnicza”, 14.10 — 14 25
„Mała skrzyneczka” — aud. dla dzieci w oprać, cio- 
cL Hali. 14.25 — 14.35 Satyra literacka Kazimierza 
Barnasia. 14.35 — 14.40 Chwila muzyki. 14.40— 15 20 
Transmisja z Warszawy. 15.20 — 15.35 Au­
dycja Kaszubska. 15.35 — 15-45 „Wywiad z autorem 
"Legendy o masztowej sośnie” 15 45 — 16 15 Audvrza 
słowno-muzyczna „1A( krainie czarnych diamentów *
16.15 — 16.25 Felietaon portowy Marii Bonieckiej 
16.25 — 16.35 Zycie Kaszub. 16.35 — 16.45 Kronika 
kultury Wybrzeża". 16.45 — 17.00 Koncert życzeń. 
„Legendy o masztowej sosnie". 15.45 — 16.15 Audycja
18.15 — 18.25 Felieton portowy Marii Bonieckiej
17.00 — 21.00 Transmisja z Warszawy. 21.00 — 22.00 
Przerwa. 22.00 — 24.00 Transmisja z Warszawy.

OGŁOŚ Z E N * E
Komenda Wojewódzka M. O. w Gdańsku, ogła­

sza ochotniczy zaciąg kandydatów do M. O. Kan­
dydaci zostaną przekazani do Centrum Wyszkolenia 
M. O. w Słupsku, na'kurs dla szeregowych (3 mieś.) 
Ochotnicy powinni zgłosić się do Komendy Woje­
wódzkiej M. O ■ w Gdańsku, ul. Nowy Świat 27, 
pokój nr 66 do dnia 14.4.1946 r.

Komendant Wojewódzki M. O. 
w Gdańska 

M. Konwlzor. major 
4556-k

List do Redakcli
W związku z art. „Dziennika Bałtyckiegp” Nr 28‘* 

pod tyutułem „Osadnictwo wofskowena odcinku mor­
skim” — po komisyjnym stwierdzeniu na mleiscu w 
dniach P i 10 marca br. stwierdzam:

1. Na Wybrzeżu na odcinku od ujścia Wisły do 
m. Kahlbeig zaewidencjonowanych jest przez MUR 
118 łodzi, a nie jak podano 200 czynnych i 300 uszko­
dzonych

2. Zaewidencjonowanych rybaków Niemców jest 
234, a nie jak podano 800.

3_. Według zaświadczenia Centrali Obrotów 1 
Przetwórstwa Rybnego ob. Krzyżański od chwili roz- ^ 
poczęcia połowów w rejonie Boden Winkel byt 1 * 
jest doktawcą wyłącznie dla tejże Centrali, któro, 
jest przedsiębiorstwem państwowym r siedzibą w 
Gdyni,

4. Po rozmowie z ob. Krzyżańskim w sprawie 
zatrudnienia zdemobilizowanych żołnierzy jako ry­
baków na łodziach sprzedanych mu przez T7P zgo­
dzi? się na wszelkie żądania i współpracę z osadni­
kami.

1 Kierownik Inspektoratu Osadn. Wojsk 
J. Sleleckl Rtm.

Drugi numer „Wiatru od morza" ukaże 
się z początkiem nadchodzącego tygodnia. 
Wśród bogatej treści tego numeru znajdu­
je się też m. in. reportaż przybyłego nie­
dawno z Wielkiej Brytanii pisarza morskie 
go, Stanisława Strumph-Wojtkiewicza: „Tu 
mówi Piorun".

Po#rzefcw»

INŻYNIEROWIE I TECHNICY do fabryk i Cenfrali do działów
mechanicznych, energetycznych, elektrycznych, cieplnych, kotłowych, chemicznych, 
budowlanych, bezpieczeństwa pracy I do działu zaopatrzenia technicznego.

SAMODZIELNI BUCHALTERZY I KALKULATORZY.
Zgłoszenia z życiorysem p. a.

Zjednoczenie Fabryk Cementu R. P. — Sosnowiec, ul. 3 Maja 22

4563

Reklama jest dźwignią handlu l
iiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHiiiniimiiiiiiiiuiiiiiiiiiniimimimiiniiuiininiiiiniiiiiiiiniiiHiiu

SPÓŁDZIELNIA WYDAWNICZA „CZYTELNIK"

W ramach serii

»Biblioteka Społeczno Polityczna«
ukazało się nowe wydawnictwo

GENEZA POWSTANIA WARSZAWSKIEGO
Jerzy Klrchmayer 1

— Cena zł 20.-------
DOTYCHCZAS, Z SERII TEJ UKAZAŁY SIĘ

EHRLICH S — „STRATEGIA ZWYCIĘSTWA" 12.-
GROSZ W. — „NA DROGACH POWROTU” 15.—
HORAK A. — „WOJNA POLSKO-NIEMIECKA lt.39" 12.— 
LITAUER S. — „ZMIERZCH LONDYNU" 15.—
ORANOWSKI Z. — „W OCZACH LONDYNU" 10.—

. r
Do nabycia we wszystkich księgarniach. , 459»

mu

„UNIA“ Śląskie Zjednoczenie Handlowe >P. z 0.
s KATOWICE, ul. Zamkowa 20 - tel. 366-89

(Biuro i magaiyny przy bocznicy kolejowej)

SPRZEDAŻ HURTOWA ZAKUP HURTOWY

Blachy, naczyń emaliowanych, hufnali i 
gwoździ, pil, łopat, okuć budowlanych, 
kłódek, zgrzebeł, nakryć stołowych, kola­
nek do rur plecowych, siatek ogrodzenio­
wych i r-szelkich artykułów gospodarczych 

i chemicznych.

\
Spółdzielniom. Kupcom I Odsprzedawcom rabatyl

pakuły lniane
DLA FIRM TAPICERSKICH

w partiach wagonowych lub drobnicowych 
po cenach bezkonkurencyjnych poleca

Mechaniczna Przeróbka Lnu
J. Dembiński, Piaski. (Pozn.) k. Gostynia tel. 67

K OGLOSZEJVI/1 O R O » /W f 1
1 WOLNE POSADY II
PLACOWY — do składu węg­
la w Gdańsku poszukiwany. 
Zgłoszenia: Sopot, Gen. Si-
korskiego 4 II p. lewa. 1568
POTRZEBNA od zaraz młodsza 
wychowawczyni do 5-uolet- 
■leao chłopczyka. Zułaaiać się 
0# godz. 10-ej codziennie: 
Gdynia Świętojańska 89-3
I piętro. _________ ___ 1605
POSZUKUJĘ uczciwej pomoc­
nicy domowej, najchętniej kre­
sowianki. Inż. Żakowicz, QU- 
trą, Cąynowa 2—3. 1534

OGRODNIK z wykształceniem 
kierownik ogrodów handlo­
wych współpracujący z fabry­
ką przetworów owocowo-wa­
rzywnych i spółdzielnią. Znajo 
mość hodowli nasion i handlu, 
przyjmie posadę. Świadectwa i 
referencje. Zgłoszenia do „Dz. 
Bałtyckiego* pod. „Solidny”.

1615
FACHOWA siła książkowa 
szuka posady. Zgł. pod 
..Książkowa”.________ 1589

POMOC domowa potrzebna z 
dobrym gotowaniem. Gdynia,
Świętojańska 75 — 5-_____ 1593

OGRODNIKA znającego się 
•a ogrodzie owocowym l na wa 
rrywach, poszukuję: Sopoty,
Wojaka Polskiego 8 (parter — 
boczna Kościuszki).

1622

AKWIZYTORA branży galan- 
teryjno-zabawkarskiej poszu­
kujemy. Referencje. Dom Ga­
lanterii. Gdynia Lipowa 2.

POTRZEBNI zdolni akwizytorzy 
na woj. Gdańskie do spi zeda 
*Y wyrobów cukrowych i cze-- 
koladowych. Sopot, Sohieskie- 
go 6-a „Centrala”. 1521

POSAD POSZUKUJ*!
lińskiego Nr 7, które w styez
niu br. wyszły z domu Nr 17 
w Słupsku, ul. Dworcowa i do 
tychczWis nie wróciły. Wia­
domość kierować: Łódź, Śród­
miejska 32, Komitet Żydowski.

1609
POSZUKUJĘ Krystyńę Nowiń­
ską z domu Grotę. Mam wia­
domość od męża. Proszę o po­
danie wiadomości kto i gdzie 
ostatnio względnie w czasie 
okupacji widział poszukiwaną. 
S. Kubin, Gdynia, Czołgistów 
5 — 63. 1550-a

KIEROWCA samo chodowy z 
12-letnią praktyką, niepijącyŁ 
sumienny i uczciwy poszukuje 
posady. Zgłoszenia „Dz, Bałt.” 
pod „Szofer”. 1604
PANI enrgiczna, ‘samotna, fa­
chowiec gastronomiczny, przy­
stąpi do restauracji kawiar­
ni lub sklepu z kapitałem i 
współpracą. Oferty: Dziennik 
Bałt. pod .vi445”. 1545

IPOSZUKIWANIE RODZIN!

NAGRODA 25 TYSIĘCY ZŁ. 
za informacje w sprawie zagi­
nionych: Szpajzer Maria —
lat 18; Przytycka Regina — 
lta 23; ur. w Starachowi­
cach, ostatnio zam.: Łódź, Ki-

LOKALE ]
ANGIELSKIEGO rutynowana 
nauczycielka poszukuje pokoju 
Wrzeszcz, Sopot, lub Gdynia. 
Sopot, Pułaskiego 25—4. 1445
CUDZOZIEMIEC poszukuje na 
urządzenie biutfa 2 — 3 pokoi 
położonych najwyżej na dru­
gim piętrze w dobrym domu w 
śródmieściu w Gdyni. Oferty 
do Dz. Bałt. pod „1459”. 1559li KUPNA
KONSERWATOR do lodów w 
dobrym stanie kupimy. Ka­
wiarnia „Fangrat”. Gdynia, 
Skwer Kościuszki 24. 1497
KUPUJĘ: chemikalia farma­

ceutyczne, leki .wszelkie towa 
ry apteczne. Sopot.1 Kochanów 
skieqo 2 I p.

1600
MUSZYNY i urządzenia do 
produkcji kosmetyków: tu-
biarki, mieszarki, sita do pud 
rów również uszkodzone 
puję. Sopot. Stalina 809. 1524
ZNACZKI pocztowe, fotoapara­
ty najkorzystniej kupuje „Ry­
bak”. Gdynia, Świętojańska 
47.

bo” Katowire. Opolska 18 
Nowość, Matador mały inży­
nier buduje, z albumem, 75 
wzorów, już do nabycia, Hu­
lajnogi ogumione, bajki, łami­
główki, szachy, wiele innych. 
Wysyła za zaliczką.
FABRYKA Cukierków. Cze­
kolady ..Delicja”. Łódź. Że­
romskiego 31 poleca wielki wy 
bór cukierków od al 2p0 kg 
Wysyła również ia *4479^

BALE lipowe kupimy. Sopot,
Stalina 807 I p.____________1595
WŁOSIE końskie kupujemy. 
Gdynia, Świętojańska 59 
(sklep) oraz Sopot, Stalina 807 
I p._________________________ 1594
WORKI J materiały workowe 
kupuje stale f-ma „Surowiec” 
Gdynia, ul. Śląska 15 telef.
21561._________ __________ 1625
TŁUSZCZE do produkcji mydeł 
kalafonię kupuje fabryka. So­
pot, Stalina 809. 1522

59 mt

l! SPRZEDAŻE
SPRZEDAM drzewo budowla­
ne pochodzące z rozbiórki ba 
raku. Wiadomość: Wrzeszcz, 
ul. Niedziałkowskiego 44 m 5.

1597
ZABAWKI Wytwórnia „Bo-

C
ZNANY w WILNIE Zakład 
Krawiecki damsko - męski A. 
Sidorowicz, wykonuje zamó­
wienia, Wrzeszcz, Lendziona 
11—2. 1502
DOBRE wieczne pióro i ołó­
wek kupisz w „Wilnlance”. 
Gdynia, 10 Lutego 2. 156?

nlem.
FUrbA damskie, lisy
knlnlerze. rAtne futer­
kowa. materiały włókienni«« 
konfekcję męsku, galante, e 
skórzaną, podróżną poleca 
skład Włókiennlrzo Futrzar 
skl E. Wiśniewski. Gdynia 
Świętojańska *6 19 M

AKUSZERKA z Warszawy, 
długoletnia praktyka przyjmuje 
panie. Wrzeszcz, Morska o

1)4/

RADIO Teletunken pierwszo­
rzędne „Superha” 6 lampowe 
Sopot, Czyżewskiego 6 parter 

162*

ŁATY 1 tyczki miernicze po­
leca „Portuer”, Gdynia, Wy­
bickiego 3 — róg Sw. Jańs- 
kiej. tel. 21V-S1.__________

GUZIKI, GRZEBIENIE, igły 
nici itd ^Zabawki, organki. 
Biżuteria sztuczna. Dewociona 
lia. DOM GALANTERII, Gdy­
nia, Lipowa 2, róg Świętojan- 
skiej. Tel. 213-69. Prowincja za 
zaliczeniem.

ROZNF ] wicz, Olii^a, Ceynowy 2—3.
1535

SKLEP kolonialno-spozywczy 
dobrze zaprowadzony 7 powoü'i 
wyjazdu sprzedam. .Oferty: Dz.

CUDZOZIEMIEC zamieszkały 
w Sopocie poszukuje osoby 
dBSl •'„SBH” JN POd ‘lł°B 
kulturalnej, która mogłahy 
udzielić lekcji ięzyk«i pilskie­
go. .Znajomość angielskiego 
pożądana. Zgłoszenia pisemne 
do Dz. Bałt. pod „Cudzozie­
miec”. 1586

POŁOŻNA Ryng-Smiałowska 
przyjmuje we Wrzeszczu, Grun 
waldzka 220 lii ji._______ 239

CUKIERNIK poszukuje pracow­
nię cukierniczą urządzoną. 
Przystąpię do spółki. Pośred­
nictwo wynagrodzę. Mieji« o- 
wość obojętna. Sopot, 
żewskiego 3 II P° lewa 1555

UWAGAi CHESIERFIELD S 
COLLEGE. Zapisy Nowe pół­
rocze. Angielski koresponden 
cja handlów» 1 konweib«Ja 
Komplety dziecinne Wrzeszcz 
Politechniczna 6 m. 2. Sopot— 
Stalina 751 oraz Wybickiego 
31 1 piętro________________ ^413

KUPIĘ fortepian Da rdz o dobry
— krotki. Czołgistów 5b m. 3
— Gdynia 1Ö2S

SPRZEDAM sukę szkocki terier 
ostrowłosą, czarną. Inż. 2ako-

JAKUBOWSKA - CHIROMANT 
KA — Grafolog — Hzjognomi* 
stka światowej stawy. Długo­
letnia naukowa praktyka. Zdu­
miewająco przepowiada, traf­
nie stawia horoskopy. Znana 
w kraju i za granicą, Poznaniu 
Warszawie, Częstochowie, Po­
morzu, Śląsku. Przepowiedzia­
ła wojnę, powstanie warszaw­
skie i koniec wojny. Napływa­
ją liczne serdeczno podzięko­
wania. Przyjmuje codziennie W 
niedziele i święta Gdauslc* 
Wrzeszcz. Grażyny 17 — t 
II p. przy tynku. 1451

• • VI • ■ «Ai diobu u
ś*vk IM pro«, więc«]. — Ogłonuli 
pnyl««!« się. Administruj* *1«
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